Prenumerata w mićjsen kwartal- 


nie złp. 12 — miesięcznie złp. 4. 


Ner pojedynczy gr. 10. 
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._ Gielda Warszawska dnia 14 Lipca 1829 r. 


Prenumerata na prowincji z opłatą p + 
pocztową złp. 20 kwartalnie. 
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Wrocław, 100 tal: 


——— -WIADOMOSCI KRAJOWE i ZAGRANICZNE 


- Z okazji bitw 


` dą; porucznik Kijeński, 


| KRÓLESTWO POLSKIE — Warszawa: — 

Je PSZ Z DIENST DO WOJSKA POLSKIEGO. 

a W kwaterze Etue w Warszawie dnia 29 GL) lipca, 1829. 
"ZA NAJWYŻSZYM ROZKAZEM. 


w dniach 3t, 56 


przeciw Turkom odbytych. 


ilg maja r.b. z chwatą 


Otrzymują pałasz honorowy, z napisem: dza walecz- 
ność: == I sztabie głównym. `W części jenerala kwa- 
termistrza jeneralnego, kapitan Szymanowski i porucz- 
mik Małgorzewicz. Ozdobieni zostają. W tćjże części: po- 
rucznik Butryn, orderem Stéj Anny klassy 36j z kokar- 
orderem Sgo Włodzimierza klas- 
sy Atój z kokardą. | 

Otrzymują urlopy. — W sztabie głównym. W części 
jenerała kwatermistrza jeneralnego porucznik Rosengardt, 
na miesięcy 3, do Węgier. WY korpusie artyllerji i inže- 
njerów. Porucznik inżenjerów Szymoński, na dni 75, 
do Marienbad. — W piechocie, — Przykommenderowa- 
ny do pułku strzelców pieszych JCKMości Nr. I, kapi- 
tan Bardzki, na dni [2, w Wielkie xięztwo Poznańskie. — 
77/6 jeździe: Dowódzca pułku strzelców konnych Jego Ce- 
sarzewiczowskićj Mości wielkiego xięcia Alexandra nastę- 

cy tronu, Nro I, pułkownik Jankowski, na miesięcy 3, 
do Marienbad. — W pułku 3; strzelców konnych, ma- 
jor Dunin, na miesięcy 
strzelców konnych podpułkownik Zdanowski, na miesię- 
cy 2, do Tręczyna. — Jenerał brygady Tomicki, na mie- 


i 


R, do Obersaltzbrunn, — W korpusie Zandarmerji, 
264 4 


3 do Karlsbad. — W pułku a 


z Dnia 13 b. m. jako w 


zastawne sztuk 3 litera G. Nr. 7649, 


kapitan Lewartowski, na dni 36, do Galicji Austrja= 
ckiej. 7 SE” 
; Naczelny wódz 

: (podpisano) KONSTANTY W. X. R 
Zgodno z oryginałem p. 0. szefa sztabu głównego 
> i - Jeneral brygady. Siemiątkowski. 


rocznicę urodzin N. Pani, odby= 
w kościele metropolitalnym. Jw. 


ło się solenne nabożeństwo 

3 ć 3 3 6 a f > `, 
Wojewoda Sobolewski prezydujący w Radzie stanu, dawat z 
tego powòdu obiad świetny, a wieczorem wystawiono dla 


ludu w teatrze narodowym widowisko bezpłatne. 
WEP as A 


— Dyrekcja główna towarzystwa kredytowego ` ziema 
skiego, — Stosownie do-artykuła 124 prawa sejmowego, 
o towarzystwie kredytowem ziemskióm, ogłasza, 1% listy 
1646 i 7647, wraz 
z dziesięcioma kuponami skradzione zostały właścicielo= 
wi Jackowi Mandeekiemu we wsi Maliszowie w powiecie 
radomskim województwie sandomierskićm zamieszkalemu 
który z tego powodu zaniósł Żądanie do Dyrekcji głó- 
wnćj o wygotowanie dła niego nowych listów zastawnych. 
Wzywa sią zatém wszystkich którzyby do*własności wspo 
mnionych listów prawa jakowe rościli, aby ż takowemi 
do dyrekcji głównćj w Warszawie, w przeciągu roku 
jednego od dnia 15 
niezawodnie zgłosili 


się, inaczćj rzeczo= 


go ogłoszenia , 


ne listy zastawne umorzone zostaną. — W: Warszawie * 
dnia 21 lutego 1829-r. — Za prezesa, Radca dyrekcji. 


głównej. M., Cissowski. — Pisarz dyrekcji Drewnówskt. 
— Dziekan wydziału lekarskiego królewskiego uniwer- 
sytetw. — Ww wykonania $ 179 ustaw wewnętrznego urzą= ' 
dzenia tegoż uniwersytetu, podaje do wiadomości: iż. JP. 
Michał Kamieński, po alożonym całokursowym publicz 


maja 1829 roku, jako daty pierwsze=-„ 


> 


fóntanny wytryskujące winem i miodem, puszczenie ba-' 


 najętym, gdzie także ze skarbu otrzymują wszystko na 


powód do oświadczenia, Że w Rossji nie mieszkają jak 


osób a warokiem dó góry podniesionym 


1 E EEEE INE NA 
{ 


nym examinie , otrzymał dnia 8 b. m. uniwersytecki sto- | niem ręki do piersi, powiedział on te słowa: » Ślubuję Uroczy. 

ień Maaa medycyny: sy, Warszawie dnia 9 lipca | ście przed Bogiem, iż nie będę z jeńcami obchodziłsię spos 
1829 r. — Dr. Roliński. — Brodziński S, U. ^f sobem naszym, ale tak, jak się z nami w Rossji obchodzą, 
; ażeby mnie równie "nieprzyjaciele blogosławili, jak my 
błogosławimy Rossjan za przyjacielskie i braterskie ob- 


chodzenie się znami.» 


— Wyszedł `z druku Nr. 37 Kolumba, a pierwszy z pre- 
numerafy ma kwartał III; zawiera. następujące przedmio- 
ty: — Dziennik podróży z Tyflis do Konstantynopola, 
pomniki rodyjskie, przez pułkownika Rottiera. — Opi- 
sanie wyspy Borneo, podług doktora Bromm, — Roz- 
mattości. — Pizewiczienie Urangutanga do Europy.— 
Ustalenie nowćj osady Sivan-River na zachadnim brzęgu 
Nowćj Eollandji. — Człowiek z'woskowemi figurami — 
Spiewaczka indyjska. — Szczegół o Sultanie. — Lu- 
dność Szwecji, — Wzrost ludności w Stanach Zjednoczo- 
nych. — Gazeta Podróży i-Jeografii. BA 

— Właściciel gabinetu topograficznego w salach reduto: 
przy Teatrze Nar: znajdującego się, ma honor uwia. 
domić Prze: Publi: iż, qziś i „następnie: jest wystawioną 
kosmorama uczty dla luda danćj w dniach uroczystości 
odbytej koronacji, NN. Cesarstwa. Obraz ten zdjętym i 
został z lewćj strony głównego wchodu, punkt ten byt 
najdogodniejszy = dła attysty w oddaniu jak najwierniejszćm 
wszystkich szczegółów skladujących całość. obrazu; i tak 
w samym środku! poslśzegać. się daje wspaniała: świąty- 
nia przeznaczona dlą NN. Cesarstwa, po prawej ukazuje się 
w półkole zastawionych 200 stołów, nieco opodal widać część | 
botanicznego ogrodu zobserwatorjum, na lewo galecja 
gotycka dla dam, obok namiotu: przeznaczonego na tań- 
ce dla ludu, dalej wznosi się przepyszna budowa ko- 
szar: Ujazdowskich, które przez swą rozciągłość [ormu- 
ją główny front całego obrazu wraz z Żgą galerją dla 
dam i Żgim namiotem przeznaczonym na tańce dla lu- 
du. - Wszelkie zabawy, jako to: karuzele, husztawki, 


Prezydent przywrócił rzecz o pensjach Żołnierzy z czasów 


oddziałów miejskich mają prawo do wystużonćj pensji. 
Ze wszystkich reform, jakie zaprowadził, ta jest naj- 
boleśniejsza , albowiem dosięga losu około 2000 wetera- 
nów z wojsk wiejskich.  * 

— W maju odbyło się tutaj na Żądanie komitetu szkola 
nego greckiego, zgrómądzenie, ną którćm naradzano się 
nad wychowaniem w Grecji,  Pochwalono'najprzód Życze= 
ule prezydenta i narodu: greckiego, aby dobrodziejstwo 
wychowania popularnego powszechnóm się stało, a na- 
stępnie postanowiono pomagać Grekom w tym względzie, 
wybrano kommissję ‘do odbićrania pieniędzy i złożono na- 
tychmiast około 1000 dollarów. „Na tém samém posie« 
dzeniu postanowiono zachęcić damy amerykańskie do za” 
wiązania towarzystw w celu założenia wyższćj szkoły Żeń= 


nia po kraju, aby przyspieszyć tę sprawę i wysłać do 
Grecji nauczycieli, jeśli być może, jeszcze w roku bieżą- 
cym. Plau ten nie podoba się wielu gazetom. Jedna z 
nich nazywa go niewłaściwym , albowiem zakłady nauko= 
we dla krajowych ubogich jeszcze same więle zoslawiają 
dp Życzenia i zasługują na pierwszeństwo wsparcia. — fn= 
ny dziennik Żartaje z tej filantropji. Nasi dobroczyrini 
Amerykanie , mówi między innemi,: pragną więc za kil- 
ka tysięcy dollarów zjednać sóbie sławę, że byli nauczy= 
cielami' Grecji, wtenczas, kiedy. trzy największe mocarstwa 
europejskie, dla oswobodzenia Greków z jarzma tureckiego, 
poświęcały miljony i krew poddannych. Przypomina to 
bajkę. Lafontena Powóz i Mucha. Byłoby mi. nader 
przykro, gdyby: taki naród jak amerykański, smieszno= 


lonu, słupy do wchodzenia po nagrody, miejsca dla wi- 
dowisk gimnastycznych. Dopelnia całość obrazu kilka- 
naście łysięcy figur w rozmaitych ubiorach. różnego stanu. 
Obraz przedstawia chwilę zgromądzenia się ludu do bie- 
siady. l y 

— Wczoraj w południe ciepła stopni- 21. 


wanie , do jakiego żaden naród w świecie nie ma prawa, 
to jest, gdyby się mięszać chciał dospraw wewnętrznych 
innego naroda. Jakoż zdaje się Że to dzieło jakiegoś 
spekulanta, albo tych, co mają zamiar nawracać Greków. 
Zweszłą, mie byłożby łatwiejszą rzeczą -dla Greków, 
sprowadzać dļa siebie nauczycieli z Francji, Anglji i Nie- 
miec, aniżeli od: nas, którzy, jakkolwiek uczyniliśnty wiel- 
kie postępy, przecież w tym względzie, nie inożemy się 
porównywać z temi krajami, -To wszystko zważywszy, 
spodziewam się, Że Amerykanie nie nastręczą materj 
do podobnych dzieł jak Iudibras, Don Quixole i Dr 
Syntax.» s $ 
—'Z NMewyku, dnia I2 maja, Jenerał Santa Ana wyko» 
nał dekret przeciw Staro-Iliszpanom w sposób oburzają- 
cy i najokrutniejszy. Dnia 21 kwietnia powlekli Żołnie- 
rze część ich ku brzegóom, śród płaczu i narzekań nie- 


wiast i dzieci. Wyjęto z pod dekretu tylko 447 Hiszpa- 


ROSSJA. — Pod napisćm Jećcy tureccy, umieściła jedna 
z gazet periersburskich następujący artykuł: Dwunastu: 
Turków, których stopień wojskowy odpowiada pułkowni- 
kowskiemu, i Którzy, jako należący do załogi warneń: 
skićj, - z razu w Bobyujsku trzymani byki Wi niewoli wos 
jennćj, znajdują się od niejakiego czasu w Petersburgu 
i mieszkają w domu umeblowanym a przez. rząd dla nich 


swe ulrzymanie. Dyrektor korpusu paziów i kadeiów P. 
Demidow, który jaż dawnićj zaszczycił ich swemi odwie- 
dzinami i dat im dowody swojćj Życzliwości, wyznaczył 
im miejsce, w dniu, w którym P. Robertsón odbywał 
podróż napowielrzną, w ogrodzie pierwszego korpusu ka- 
detów i kazał im obnosić ha sposób turecki fajki, owoce 
i chłodzące napoje. Taka uprzejmość, którćj doznają 
mnićj więcćj, od każdego, co z nimi znajomość zabiera 
i zostawioną im zhpełna wolność, kilkakrotnie dała ipi : “ 

= gich tyle. Xięża głośno powstali na tak okrutne postę-* 
powanie, co znowu dało rządowi powód do wydania rog- 


jeńcy, ale jak goście. Ta niespodziana dla nich spaniało- Ę ż 5 
pani kazu- Że każdy duchowny , który się będzie mięszał do 


myślność uczyniła szczególnie) na jednym-z nich nader 


szczęśliwe wrażenie. Jest to Ramelezyk, W obec wielu £ 
Ź 5 Epe 7 $ , > iesieni ES B 
i z przyłoże- mayma) Że całe to doniesienie zmyślono w. Hawan» 
I È $ 7 ` C k y" y 
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AMERYKA. = Z Nowego. Jorku dnia Ù czerwca. — 


rewolucji do diwnege stanu, to jest, iż tylko Żołnierze 


skićj w Grecji, oraz zachęcać mężczyzn kilku do jeżdze 


ścią chciał się okrywać, sprzywłaszczając sobie postępo=- 


rzeczy politycznych, poniesie karę więzienia. Niektórzy” 


nów ; wszakże rząd ma prawo uczynić to samo dla dra--- 


< wicie. Kyrje Belhowena , gui tollis Heidena i Cr 


Z Rio Janeiro, dnia 23 maja. Zgromadzenie pra- 
owodawcze zagaił cesarz w, dniu dzisiejszym S następującą 
mową: Spaniali i zacni reprezentanci narodu brazyłskiego! 
Przy zamknięciu nadzwyczajnego zgromadzenia uwiadomi- 
łem was, że zagraniczne stosunki nasze nie doznały 2a- 
dnćj zmiany. Między: mną 1 władcami najwyższemu „w 
Europie i na stałym lądzie amerykańskim,=trwa do dziś 
dnia najlepsze porozumienie. : Ratyfikowałem traktat han- 
dlowy i żeglugi Z królem duńskim; do traktatu, zawarte- 
go z królem francuzkim r. 1826, dodany został. artykuł 3 
a oprócz. lego przyszła do skutku oddzielna konwencja z 
tym monarchą; z rządem kraju nad rzeką la Plata zawar- 
łem przedugodne punkta pokoju. Nasz sekretarz stanu 
upoważniony został do ratyfikowania tych traktatów. Nieu- 
‘fannie baczny w czuwaniu rad interesem ukochanćj cór- 
ki mojćj, panującćj królowćj portugalskiej , postanowi. 
< tem wysłać ją do Europy, dokąd przybyła już po zajęciu 
jéj korony. Nie ma jeszcze w tćj mierze stanowczego 
rozstrzygnienia, albowiem spokojność iinteres tego pań- 
stwa wymagały wyłącznćj staranności mojćj; pomimo te= 
go niezmiennie postanowiłem nie ustąpić nic z praw mo- 
jej córki. Największą uwage zwrócić także musialem na 


prowincje, aby utrzymać w nich spokojność, gdyż w 


Pernambuco bunt podniósł głowę. „Musiałem chwycić 
się nadzwyczajnych środków dla przywrócenia stałego 
rządu i utrzymania religji. Będę zawsze umiał stanąć w 
obronie rządu w formie konstytucyjnej monarchji ustano- 
wionego. Nadużycia wolności druku pomńożyły się je- 
szcze na zgorszenie publiczne; zgromadzenie powinno 
wziąść to pod najściślejszą rozwagę, aby zapobiedziklęsce, 
po którćj najnieszczęśliwszych. skutków można się obawiać. 
‘Stan państwa będzie wymagał całćj _waszćj staranności i 
"spodziewam. się,, Że z serca zajmie was pomyślność Bra- 
* zylj. Sądownictwo zalecam znowu waszćjrozwadze. Sy- 
stem konstytucyjny wymaga, aby organizacja sprawiedli- 
wości i władz jéj, wnet przyszła do skutku. Prawo ona- 
turalizacji, tak potrzebne dla rolaictwa i pomyślności kra: 
ju, zajmować będzie ciągle móją uwagę. Oto są przed- 


`- mioty, które zalecam namysłowi zgromadzenia, Ufam w 


>= 4 ba 


rubiniego, Chór składał się ze 120 śpiewaków i I8Q śpie 
waczek. Ponieważ kościoł $. Maurycego nie mógł po- 
mieścić 15,000 słuchaczy, wykonanie muzyki raz jeszcze 
powtórzone będzie. Dnia wczorajszego towarzystwa mu- 
zyczne z Gent, Bruxelli i z Douai wykonały muzykiubie- 
gając się o piórwszeństwo; Bruxelskie towarzystwo odnio» 
sło palmę zwycięztwa+ = 


TURCIA. — Ze Stambułu d, ll czerwca. — Pozawczo= 
raj widziano prźy ujściu Bósforu trzy brygi rossyjskie, 


fi doniesiono o tém przez znaki do admiralicji. W ma- 


rynarce powstało ztćj przyczyny wielkie poruszenie i 
wszystko czeka z niecierpliwością na wiadomości od Ka- 
pudana-paszy. Być może, iż admirałowi Greig powiódł 
się szczęśliwie dawnićj powzięty zamiar przecięcia floe 
cie tureckićj powrotu na Bosfor, Gdyby się to spra= 
„wdziło, nie można przewidzieć skulków wrażenia, ja- 


kieby podobne doniesienie na mieszkańcach stolicy zro» * 


biło, bo jakkolwiek przez fałszywe ogłaszania między lu= 
dem, bryg wojenny utrzymany jest zapał jednak ostygł 
„niemiało z powodu nędzy i ciężkich podatków wojennych. 
Zdobytą fregaitę Jłaphaeł, nazwano z rozkazu Snitana 
Allahk-fermisz (Bóg ją dał). — Wiadomość o` cofńięciu 
blokady przez prezydenta Grecji zarządzonćj, zrobiła 
fu nie małe wrażenie; uważają to za pierwszy krok przy- 
jacielskiego postępowania Anglji względnie Turcji prze- 
ciwko Grekom. s A ; 


— Marsz wojskowy skomponowany przez P. Domzetti. 


Piemontczyka, który jest ; dyrektorem muzyki wojskowćj 
w Stambule, na temna arji Figara z opery Rossiniego Ge- 
rulik Sewilski, podobał się najlepićj Sułtanowi i Se- 
raskierowi. j : ; ; 
— Na rozkaz Ibrahima paszy wydany z przychyleniem 


się ulemów, muzułmanie w Ksirze obcięli bródy, pod tym ` 


atoli warunkiem, Że brody te będą zachowane, aby ra* 


pomocy waszćj i pewny jestem, Że się przyłożycie do | 


rozszerzenia sławy 1 blasku tronu cesąrskiego, oraz szczę=- 


. ścia Brazylji.,; 


> ANGLIA. — Listy z Lizbony dnia: 20 czerwca pisane 
wysiawiają jednakowo położenie Portugalji i żartują z 
przygotowań flotty przeciw Tercejeze; ZOsiąt - najle- 


© pszych majtków uciekło 2 fregatty wilją odpłynienia jej; 


musiano czóm prędzćj zgromadzić różnego rodzaju lu- 
dzi , aby zastąpić ten ubytek. Na jednym zbrygów zło* 
mal się maszt, zanim jeszcze. od ląda odbił, a nadto ude- 
rzył o niego okręt przewozowy i znacznie go uszkodził. 
otnierze „ którzy wyskoczyli z niego uderzeniem prze- 
straszeni, potonęli, W całej wyprawie nie ma ani jedne- 
go jenerała. Uroczystość Bożego Ciała odby.ła się wobec 
Don Miguela i jego rodziny ; uważano; że władzca Portu- 
galji znacznie jeszcze kuleje i Że zawsze w oddaleniu byt 

| od ludu. 


= NIDERLANDY. — Z Brucelli dnia 1 lipca. — Dnia 


28 czerwca była wielka uroszysłość muzyczna w Lille, 
600 śpiewaków i muzyków, z Francji, Włoch, Aoglji i Ni- 


derlandów , wykonywało pod kierunkiem dyrektora mtu- 


'zyki pana Habenek z Paryża, kilka: wielkich sztak, a miano- 


5 


I 


zem z niemi gdy który znich. umrze pogrzebane były. 


PORTUGALIA. — Zzizbony d 13 czerwca, — Od nie- 


jakiego czasu spokojność publiczna nie była naruszona, 
użyte albowiem środki: przez policję i przez dowodzców 
korpusu ochotników królewskich, trzymają na wodzy nie- 
spokojnych. >: ES 

— Dnia 15 czerwca, — Okręty przeznaczone do wy- 
prawy przeciwko Tercejrze, udały się do Belem, 

— Z okrętów francuzkich są tataj 2 fregaty, I bryg il 


szoner; w téj chwili doniesiono o przybyciu fregatty frane 


cuzkicj. 


WEOCHY. — Z Rzymu dnia Z0 aaia — Dnia 29 


zbierze się kongregacja jezuitów , dla abrania jenerała za- 
konu swego , w miejsce zmarłego przed 5 miesięcami 
xiędza Forlis. Aby do wyboru przystąpić można było, 
czekano piórw na przybycie deputowanych z rozmaitych 
prowincji zakonu. 
R 
WIADOMOSCI NAUKOWE. = 
Wyjątek z podróży Ferdynanda Baczko, wydanej w Lip- 
sku 827 r. rażą ; 
'feraz przechodzę do skreślenia pięknych scen natury. 
do których —przyozdobienia tak wiele  przyłoży- 
ła sie sztaka, iż kiedysię najmnićj jćj spodziewałem, na- 
ple wzrok i umysł mój uderzyła. Przed mojóm przyby- 
ciem -słyszałom Już był wiele -0o ARE E to park, 
który założył zmarły hrabia Potocki mąz przez naukę i 


edo Ghe- | wielkie podróże ukształcony ; nazwisko Zośjówki pocho 


WANE Sy 


EZ 


/ z jego poleceni 


(na pozór, iż 


wa 


dzi od imienia małżonki jego Zofji, rodem Czerkaski, 


Rad więc byłem, gdy mie dobry. horodniczy wezwał , 
abym w trzecie swięto wielkanocne razem z nim mićj- 
sce to zwiedził, i przyznać mogę, że podziwienie z ja- 
kióm powszechnie mówią o tym angielskim ogrodzie , zu- 
pełnie jest sprawiedliwe. Podwójny rzęd drzew prowa- 
dzi z Ilumania do tego ogrodu; po lewćj stronie wzno- 


gi się wzgórze spadziste, ` po prawćj płynie z ogroda. 


strumień przez gruntskalisty, którego brzegi po drugićj stro- 
nie również same skały stanowią. Przy samym ogrodzie wy- 
tryska z góry wyborna woda zdrojowa, którą wożą w beoz- 
kach do miasta, gdzie bez tego źródła panowałby niedostatek 
wody. Zdrój ten byłby doprowadzony został Ho samego mia- 
sta, gdyby śmierć nie była zaszkoczyła dobroczynnego 
hrabiego, który w sztukach wiele smaku posiadał; jakoż 

ia doprowadzono już wodę zdrojową od 
skały w ogrodzie będącćj , z której wytryska, aż do mićj- 
sca, z którego ją teraz każdy. czerpa. Dalćj idąc nadcho- 
dzi się nad staw, pośród którego wznosi się skała , a 
z tój, rzadkiej. wysokości fontanna; sądzę jednak, iż wy- 
sokość 80 sążni, o jakiej mię zapewniano, Musi być prze- 


sadzona. Już z-odległości znacznej słychać szum kaska- 


dy; spadaiącćj z wysokości znaczućj przez ułomy skali- 
ste iponad świątynię w skale wykatą, do której się welio- 
dzi drogą podziemną. W tój świątyni podziemnej doznawać 
można nawet w gorących dniach lipcowych przyjemnego 
chłodu, a nawet dotkliwego zimna, gdyby się tam dłuż- 
szy Czas przepędzało. Na przeciw téj kaskady znajda- 
je się grotta -przez którą taż sama woda zdrojowa piy- 
nie; z nićj pośród drzew wysokich wychodzi wspania- 
ły widok- na kaskadę obok świątyni będącą. Po jednej 
stronie wyrył był sam hrabia ‘Potocki na skale napis i 
„wiersze w języku polskim, których treść była niemal na- 
stępująca: Zu spocznuj prześladowany odłosu wędrowco, 
który to samotne miejsce-zwiedzasz ; ty zaś którego SIĘ. ŻY 
czenia spełnity. pomnij na dobrego dawcę i úsituj stać się 
jego dobrodziejstw godnym. 3 SE ; 

Zrozczulonym szacunkiem spomnieliśiny tego męża, 
który tu uczucia swoje wyraził. = : 

Za wodozbiorem znajdującym się obok świątyni, zaczy- 
na się pódziemny. otwór, przez “który podpłynąć można 
pod większą część ogrodu i przybyć z ciemności na 1n- 
ńy wodozbiódr. Niemal każdy krok wtym parku wiedzie 
do nowego.przedmiotu, albo do nowego widoku, a jednak- 
Że taka rozmaitość zdaje się być połączona tak naturalnie 
iż nic nie zdoła przebudzić podróżónego z pię- 
Knego -snu, w którym mu się zdaje, że każda piękność 
tego mićjsca jest dziełem natury i że sztuka tylko kie- 
dy niekiedy podawałajćj pomocną rękę. Ogrodnik rodem 
Wiedeńczyk, który jeszcze przy tym ogrodzie zostawał, opo- 
wiadał, że przy jego i angielskiego budowniczego pomocy 
sam hrabia nadał terazniejszą postać temu miejscu, na któ- 
rém przed]ı6 laty rosło tyłko kilka dzikich jabłoni i krzaków, 
Żesam hrabia podał myśl do założenia tego ogrodu iże ją 
spiesznie wykonał ogrodnik z budowniczym -i kilkoma- 
set wieśniakami. Nie mogłem prawie pojąć jakim sposo- 
bem można było to wszystko urządzić bez mnóstwa 
wprawnyci i biegłych rzemieślników. „Jest to dowodem, 
że Polak posiada zdolnóści do wszelkich zatradnicń, że 
nawet najnieokrzesańsza część narodu, wszystkiego. mo- 
że się nauczyć iże naród' ten po macierzyńsku od natu- 
ry obdarzony, mógł by dostąpić niepospolitego dosko- 
nałości stopnia. Ogrodnik zapewniał że na gołych skałach, 
gdzie teraz drzewa się wznoszą, już we dwa lata kwi- 
tnęły rozmaite rośliny. ‘Prawie: w každém przyjemném 
położeniu urządzone są siedzenia, a przez strumień pro- 
dzi kilka mostów żelaznych z ozdobami wyzłacanemi. 
Rozmaite posągi i pomniki marmurowe, dom. ogrodnika 
i przyległa oranżerja dodawały równieź ozdoby całemu 
ogrodowi, ale poznałem go dopiero wtenczas w zu- 
pełućj okazałości, kiedy ujrzałem drzewa. liściami i 
kwiatami okryte. 


: > o — o ) 


Niedaleko Zo/fjówki znajduje się zwierzyniec z da nies 
lami, jeleniami i mnóstwem saru, między któremi w iele 
widziałem białych; widok ostatnich był dla mnie zupeł- 


nie nowy i przypomniał mi białą sarnę Kwinta Serto~ 


rjusa, która podług niego miałá być darem Bogini „D ian- 
ny i która mu posłużyła do kierowania podług swćj wo- 
li zabobonnymi Luzytanami, Tenzwierzyniec, lasek i Zo- 
Jjowka otaczają Humań...... 


Najwięcćj zajęły autora stepy naddnieprzańskie i spo- | 


soby jakiemi w tabunach konie chwytają. 

O 40 wiorst za Michatówką, leży miasteczko 7okmak, 
sławne z targów na konie, odbywających śię co dni 14, 
Jadąc z Zokmak do Stejubach, widziałem poraz pićrwszy 
konie w-stadach; widok ten zdziwił mnie zrazu i wszys 
stkie konie zdawały mi się być zdatne dla jazdy, ale pós' 
źnićj przekonałem się, że jakkolwiek- są silne, nie są 
jednak dosyć roste, co. jest skutkiem ciągłego przebywa: 
nia w stepach. aiz i i a> 

Równiny, czyli stępy naddaieprzańskie mają gdzie nie- 
gdzie doliny, będące zapewne śladem łożysk rzecznych,” 
ale częścićj natrafić można naokolice, w których się znaj- 
dują zródła słone; wszelako nie zawsze z nich woda pły- 
nie, Wielkie upały wysuszają strumyki płynące z tych 
źródeł, a sól-zostaje na powierzchni ziemi. Nie widzia- 
łem- tu nigdzie górzystćj okolicy, albo gór oddzielnych, 
ale często spostrzegalem całe rzędy małych pagórków , 
mających- blisko 30 stóp średnicy i niemal "tyle wysokości. 


> . X ea ej . r» . 
Powiadano mi na Ukrainie, że pagórki, albo raczej mogi- | 


ły te, tam tylko się znajdują gdzie są pieski ziemne, 
które je ryją. Dawnićj miała być w tćj okolicy maóstwo 
podobnych zwierzątek , ale wiłcy mieli je zupełnie wytęs 
pić. Widziałem wprawdzie w Ilumaniu skórki, które 
miały być z piesków ziemnych, ale ani ich samych, ani 
wilków nie zdarzyło mi się nigdzie zoczyć w tćj okolicy: 
Wszystkie te pagórki są trawą okryte, muszą zatóm poe 
chodzić z dawnych czasów; ta okoliczność, a nadewszy= 
stko regularność ich rzędów nastręcza domysł, czy nie 
są one grobowcami dawnych mieszkańców tych okolic i 


czy naboŻni mieszkańcy w obawie o catość tych pomnie . 


ków nie wymyślili bajeczki o pieskach ziemnych, Utwier=. 
dzilem się w tóm mniemaniu, gdym usłyszał, że ` mie- 
szkańcy miejscowi pagórki te nazywają mokiłtami; przy= 
pomniałem sobie, -Że wieśniacy w Prusach nazywają ró: 
wnież grobowce usypane nie obok kościołów , ale przy 
wsiach magiłłami, przez zepsucie wyrazu mogillis wzięs 
iegó-z innego djalektu:z wyrazu mogił/as, oznaczającego 
cmentarz w języku litewskim , a ponieważ Stender w przede 
mowie swojćj do grammatyki litewskićj opowiada, iż ję» 
zyk mieszkańców w niektórych okolicach małćj Tatarji 
do łotewskiego wielkie ma podobieństwo, a ten, jak wia- 
domo, mało się różni od litewskiego, sądziłem przeto, że 
okoliczność ta popióra mój domysł i żałowałem , Że po* 
śpiech „z jakim podróż odbywałem, nie dozwolił mi bliź» 
szego rozpoznania tych pagórków, lecz późnićj dowiedzia* 


łem sie, Że podobném dochodzeniem zajeło się ki osó $ 
> p c ajęto się kilka osób = 


w Krymie i że w tamtejszych mogiłach znaleziono kości, ur< 
ny gliniane i krótkie miecze. 
(Dalszy ciąg nastąpi) 


WIDOWISKA -W STOLICY. i 


GABINET TOPOGRAFIGZNY w salach redutowych. 
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